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Nie było majówki, odwołanych zostało mnóstwo imprez na plaży i w Twierdzy Boyen, 
wciąż żyjemy w cieniu pandemii, ale... żyjemy. Cieszymy się słońcem, branża turystycz-
na oddycha z ulgą. Sezon oparł się wirusowi. Tak to przynajmniej wygląda na giżyckiej 
plaży. Na podsumowania jeszcze przyjdzie czas.                                     Fot. Tomasz Karolski

Sezon w Giżycku odporny na wirusa
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DRUGA STRONA (DLA) BURMISTRZA
To prawdopodobnie pierwsza w Polsce taka sytuacja i jednocze-

śnie… co oczywiste – historyczna chwila. Upadły szpital powiatowy 
od 1 lipca 2020 r. stał się szpitalem miejskim zakupionym przez miej-
ską spółkę Giżycka Ochrona Zdrowia Sp. z o.o., której Prezesem jest 
Pani Anita Karnacewicz. Nie ma większej wartości niż życie i zdrowie 
ludzkie. Trudno sobie również wyobrazić Giżycko bez szpitala… A był 
to niestety realny scenariusz. Gdybyśmy szpitala – po prostu – nie 
kupili, prawdopodobnie dzisiaj szpital byłby już zamknięty, kadra nie 
miałaby pracy, a mieszkańcy zabezpieczenia zdrowotnego. To byłaby 
katastrofa i do tego nie można było dopuścić.

Łatwo nie było. Po drodze długie i skomplikowane procedury, a 
do tego presja czasu… Szkoda, że nie wszyscy to rozumieli i mimo, 
iż publicznie deklarowali zupełnie coś innego – kilku radnych bowiem 
nie poparło październikowych kluczowych zmian w budżecie pozwa-
lających na rozpoczęcie ratowania szpitala. To była bardzo ważna 
chwila, bo do serii deklaracji, należało przyznać finansowanie spółki, 
która miała kupić szpital. Dziękuję jednak tym, którzy potrafili właści-
wie ocenić sytuację, dziękuję za zrozumienie wagi problemu i dzięki 
tej współpracy proces ten mógł w ogóle się rozpocząć.

Przypomnę, że rozważane były 3 warianty:

[1] – samodzielne prowadzenie szpitala przez miasto,

[2] – prowadzenie szpitala przez miasto do końca 
obecnego kontraktowania z NFZ, a później zbycie 
udziałów powiatowi,

[3] – pomoc finansowana udzielona powiatowi w wy-
sokości co najmniej 6 mln zł i dalsze prowadzenie 
szpitala przez powiat.

Ostatecznie samorząd powiatowy zarekomendował wybór wa-
riantu [1] czyli samodzielnego prowadzenia szpitala przez Miasto. 
Uważam to za słuszne, a na tym etapie to bardzo dobre rozwiązanie, 
gdyż szpital ma obecnie jednego właściciela, wszystkie decyzje leżą 
w jednych rękach i mogą zapadać wręcz ekspresowo. I takie sytuacje 
już były, gdy wraz z Panią Prezes musieliśmy analizować sytuacje w 
sobotę lub niedzielę. W przyszłości udziały w spółce mogą obejmo-
wać inne samorządy, a nawet personel szpitala, ale uważam, że do 
tego potrzeba kilku lat ustabilizowania sytuacji w służbie zdrowia, a 
przede wszystkim zakończenia epidemii.

Jaki powinien być nasz nowy szpital? Już rok temu określiliśmy, 
że powinien opierać się na kilku filarach na „S”.

Pierwsze „S” – jak „samorządowy”. Na początek powinien 
to być 1 właściciel, który będzie mógł łatwiej, a przede wszystkim 
sprawniej działać, ponieważ wszelkie decyzje będą leżały w jednych 
rękach. Po kilku latach szpital powinny współprowadzić wszystkie sa-
morządy powiatu giżyckiego (a może i szerzej).

Drugie „S” – jak „solidarny”, co oznacza, że wszystkie strony 
powinny wziąć na siebie ciężar tworzenia nowego szpitala.

Trzecie „S” – to „stabilność”. Uważam, że przez pierwszy rok, 
a nawet może 3-4 lata należy zawrzeć swego rodzaju porozumienie 
gwarantujące niezmienność warunków funkcjonowania, aby dać czas 
nowej spółce na okrzepnięcie i „rozkręcenie” działalności. To podsta-
wowy warunek konieczny na starcie, aby nie doprowadzić do sytuacji, 

którą już znamy… czyli zagro-
żenia upadłości lub likwidacji 
kolejnej „szpitalnej” spółki.

I czwarte „S” – jak „sys-
temowy”, co oznacza, że jeżeli 
przyjmiemy i zaakceptujemy do-
celowy kształt nowego szpitala, 
to musi być to konsekwentnie i 
systemowo realizowane. Na-
leży odrzucić wszelkie ewen-
tualne zjawiska lobbingu i ewentualnych roszczeń, które mogłyby 
zakłócić lub spowolnić realizację celów wyznaczonych Zarządowi. 
Zadanie nie będzie łatwe również z powodu otoczenia ekonomiczne-
go i decyzyjnego czyli prawdopodobnego wzrostu kosztów ze wzglę-
du na wzrost minimalnego wynagrodzenia, cen energii i leków. To 
wiemy już dziś. Wiemy też, że niemal wszystkie szpitale w Polsce 
mają problemy finansowe, a w niektórych przypadkach zadłużenia 
są gigantyczne np. jeden ze szpitali w Kujawsko – Pomorskiem ma 
prawie 500 mln długu! To 4 roczne budżety Giżycka!

Jest też dużo optymizmu, bo mamy wielu przyja-
ciół, którzy nam pomagają.

Przed nami bardzo dużo pracy i niemało wyzwań. Szczególnie, 
że zbiegło nam się to z epidemią… Wierzę jednak, że jak dotychczas 
spotkamy na tej trudnej drodze więcej ludzi dobrej woli niż tych nie-
przychylnych. Wierzę, że u tych, którzy nie zdali egzaminu z odpo-
wiedzialności i w imię swoich jakichś prywatnych celów „politycznych” 
próbowali to utrudnić, nastąpi jakaś refleksja. Taką samą skrajną nie-
odpowiedzialnością jest utrudnianie procesu ratowania szpitala, któ-
ry nie miałby drugiego podejścia, jak np. publikacja nieprawdziwych 
informacji (czyli tzw. fake newsów) w czasie epidemii. Albo jeszcze 
czymś gorszym… W każdym razie, mimo tych niesprzyjających dzia-
łań – udało się!

Niewątpliwie rozpoczyna się nowy rozdział w 
funkcjonowaniu szpitala. Dziękuję Pani Anicie 
Karnacewicz za ogrom pracy włożonej w proces 
zakupu szpitala, dziękuję Syndykowi Tycjanowi 
Saltarskiemu, Panu Andrzejowi Zakrzewskie-
mu – Dyrektorowi olsztyńskiego Oddziału NFZ 
i współpracownikom, Panu Marszałkowi – Gu-
stawowi Markowi Brzezinowi i współpracowni-
kom, Panu Wojewodzie – Arturowi Chojeckiemu 
i współpracownikom, wszystkim kancelariom 
prawnym zaangażowany w ten najtrudniejszy 
etap, pracownikom Urzędu Miejskiego – Pani 
Dorocie Wołoszyn, Panu Jackowi Markowskie-
mu, Panu Arkadiuszowi Połojańskiemu, Panu 
Staroście, załodze i kierownictwu szpitala i 
pozostałym osobom, które przyczyniły się do 
efektywnego zakończenia tego etapu. Dziękuję 
również mojemu Zastępcy – Cezaremu Piórkow-
skiemu, który od dnia powołania na to stanowi-
sko koordynował wszystkie prace. Zaczynamy 
etap: budowa szpitala miejskiego w Giżycku. 
Życzcie nam Państwo powodzenia!
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SPOŁECZEŃSTWO

TWOJA REKLAMA W „MOIM GIŻYCKU”!
Prowadzisz firmę, jesteś właścicielem baru lub restauracji, a może oferujesz 
ciekawe formy spędzenia czasu wolnego dla dzieci, młodzieży i dorosłych? 

Zapraszamy do współpracy!
NAPISZ DO NAS: redakcja@gizycko.pl lub ZADZWOŃ: 502-058-756

Giżycko pompowało dla Hani

O tym, że giżycczanie mają wielkie serca i w sposób niewiarygod-
ny angażują się we wszelakie charytatywne akcje przekonaliśmy się 
już niejednokrotnie. Historia 9-miesięcznej Hani z Ełku po raz kolejny 
zmobilizowała ludzi dobrej woli.

Hania Poczobut cierpi na najcięższą postać SMA (rdzeniowy zanik 
mięśni). Najcięższą, bo niemowlęcą. Jak podaje mama Hani – Edyta 
Karwowska: „Wada genetyczna sprawia, że zanikają mięśnie – naj-
pierw te odpowiedzialne za poruszanie się, później te, które odpowia-
dają za oddychanie, przełykanie, pracę serca. W ten sposób tracimy 
Hanię dzień po dniu, mięsień po mięśniu. Dla Hani jest jednak nadzieja! 
W Stanach Zjednoczonych pojawiła się innowacyjna metoda leczenia 
dzieci z SMA 1. Podczas terapii genowej zostanie podany sztuczny 
gen, który zwiększy ilość produkowanego białka niezbędnego do pra-
widłowej pracy mięśni. Leczenie kosztuje jednak niewyobrażalną sumę 
pieniędzy – pod 9 mln złotych. To cena za życie Hani! Aktualnie cze-

kamy na szczegółowy kosztorys. Niestety, oprócz pieniędzy, naszym 
przeciwnikiem jest jeszcze czas – terapię można przeprowadzić jedy-
nie do drugiego roku życia. Jednak im szybciej do niej dojdzie, tym le-
piej! Dla Hani najlepiej byłoby zacząć terapię już teraz – kiedy córeczka 
jeszcze samodzielnie je i oddycha!”

Dobra wiadomość: zbiórka dla Hani przekroczyła niedawno 80%. 
Zła wiadomość: wciąż brakuje ogromnej kwoty, by Hania mogła roz-
począć terapię genową, która zatrzyma SMA. 19 lipca, na plaży miej-
skiej w Giżycku odbył się piknik zorganizowany przez giżycczankę, 
panią Olę Gibowicz. Był kiermasz, nauka zumby, zbiórka pieniędzy, 
licytacje.

Tygodnie poprzedzające piknik, to z kolei wyzwania  #Gaszyn-
Challenge i pompki (bądź przysiady) w wykonaniu różnych instytucji. 
Pompowali pracownicy Urzędu Skarbowego, Starostwa, Urzędu Miej-
skiego i inni. Wszystko dla Hani. Trzymamy kciuki.
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Marcin i Radek to dwaj młodzi męż-
czyźni, którzy zwrócili się do Urzędu Miej-
skiego w Giżycku z prośbą o wsparcie 
promocyjne swojego pomysłu. Nie znamy 
ich osobiście, ale tych kilka linijek maila wy-
starczyło by przekonać się, że mają wielkie 
serca i świetny plan na to by pomóc małej 
Laurze, która choruje na rzadki zespół ge-
netyczny AGS. 250 000 zł, tyle potrzeba, 
by skorzystać z zagranicznej terapii, dają-
cej nadzieję na wyleczenie dziewczynki.

- W dzisiejszym świetle ciągłego roz-
mawiania o wirusie, pomyśleliśmy, że czas 
na coś pozytywnego. Wspólnie stworzy-
liśmy pewną akcję i pomyśleliśmy, że nie 
może Was w niej zabraknąć. Chcemy 
pomóc małej Laurze, zrobić coś dla zdro-
wia, a jednocześnie zaangażować w całe 
przedsięwzięcie wartościowych partnerów. 
Szczerze? Każdy z nas będzie wygranym 
tej partii – napisali Marek i Radek.

27 czerwca wyruszyli pieszo na Mazury. 
Punktem startowym były Tarnowskie Góry – 
Rynek, metą Giżycko. Trasa liczyła ponad 
500 kilometrów. W Giżycku przywitali 
ich między innymi słuchacze Giżyckiego 
UTW. 		                 			
                                      Fot. archiwum                   	
	                  Ewy Ostrowskiej

Pięćset kilometrów wsparcia

Meta w Giżycku. Marek i Radek – panowie z plecakami w środku witających ich giżycczan
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Blisko dwa miliony złotych kosztować będzie renowacja muru 
Carnota w Twierdzy Boyen. Kolejny etap prac remontowych w 
dziewiętnastowiecznej fortyfikacji rozpoczął się w połowie lipca, 
a środki na prace pozyskano z  programu Współpracy Transgra-
nicznej Polska- Rosja 2014-2020 „Giżycko i Sowieck – współ-
praca na rzecz rozwoju zachowania dziedzictwa historycznego, 
kulturowego i przyrodniczego obszaru transgranicznego”. Wkład 
własny samorządu giżyckiego w renowację muru wynosi 1 032 
1467,95 EUR, w tym dofinansowanie 929 721,16 EUR (90%).

To kolejny już etap remontu ponad dwukilometrowego muru 
okalającego twierdzę. Tym razem prace obejmują odcinek mię-
dzy Bramą Giżycką a Kętrzyńską. Twierdzę Boyen czeka jeszcze 
modernizacja i budowa oświetlenia oraz tras rowerowych, w tym 
ok. 3729 metrów trasy pieszo-rowerowej i ok. 1899 metrów trasy 
MTB.

Mur Carnota w nowej szacie

By znów zachwycała, jak ponad 160 lat temu...

GAC, czyli Giżyckie Archiwum Cyfrowe to platforma internetowa 
gromadząca oraz prezentująca fotografie i archiwalia dokumentują-
ce przeszłość miasta i jego mieszkańców (kilkanaście tysięcy zdjęć 
o dużej wartości historycznej i kulturowej). To zarazem instytucja – 
archiwum społeczne funkcjonujące w ramach działalności Miejskiej 
Biblioteki Publicznej w Giżycku. Istniejące od 2018 roku Archiwum 
zostanie rozbudowane dzięki dofinansowaniu ze środków Naro-
dowego Centrum Kultury. Pozyskane środki pozwolą na ponowne 
wykorzystanie zasobów cyfrowych (GAC), zwiększenie dostępności 
do nich online oraz ich popularyzację w sieci. Projekt nastawiony 
jest zarówno na zaangażowanie społeczności lokalnej Giżycka w 
rozwijanie własnego archiwum cyfrowego jak i na wspieranie rozwoju 
kompetencji cyfrowych jej członków. Projekt przewiduje stworzenie 
dwóch aplikacji służących wizualizacji danych o zasobach cyfrowych 
GAC, ułatwiających i wzbogacających eksplorowanie zbiorów, oraz 
– dodatkowo – przygotowanie i publikację online wideoprezentacji 
(tematycznych i szkoleniowych) służących zarówno upowszechnianiu 
lokalnych zasobów dziedzictwa kulturowego Giżycka, jak i oswajaniu 
i popularyzacji metod cyfrowych służących ich zabezpieczeniu i pre-
zentacji.

GAC online

To jedno z tysięcy już zdjęć z zasobów Giżyckiego Archiwum Cyfrowego

Fo
t. a

rch
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um

Uroczyste obchody uświetni-
ła obecność Wojska Polskiego ze 
sztandarami. Żołnierze 15. Giżyckiej 
Brygady Zmechanizowanej im. Zawi-
szy Czarnego w Giżycku przybyli na 
uroczystość z dwoma sztandarami, 
a ponadto pełnili asystę sztandarom: 
3. Wileńskiej Brygadzie Armii Krajo-
wej Szczerbca, Związku Sybiraków 
oraz Światowego Związku Żołnierzy 
Armii Krajowej. Sztandar Związku 
Harcerstwa Polskiego wnieśli osobi-
ście harcerze. Swoją obecnością na 
uroczystości zaszczycili m.in. ppłk 
Tomasz Pietruczuk Dowódca 
41. Batalionu Lekkiej Piechoty w Gi-

życku, burmistrz Giżycka Wojciech Karol Iwaszkiewicz, członko-
wie Zarządu Oddziału Towarzystwa Przyjaciół Grodna i Wilna, na czele z 
panią prezes dr Jadwigą Borkowską-Żurek, Andrzej Szocik 
wiceprezes Koła Światowego Związku Żołnierzy Armii Krajowej w Giżycku, 
Tadeusz Drzazga prezes Warmińsko-Mazurskiego Stowarzyszenia 
Polskich Dzieci Wojny Oddział w Giżycku, Piotr Karpiak wiceprezes 
Warmińsko-Mazurskiego Stowarzyszenia Polskich Dzieci Wojny Oddział w 
Giżycku. Uroczystą mszę poprowadził proboszcz parafii p.w. św. Kazimie-
rza Królewicza w Giżycku ksiądz dziekan dr Jerzy Fidura.

Wilno 1944
W 76. rocznicę wyzwolenia Wilna, w lipcu 1944 roku, 
w kościele pw. św. Kazimierza Królewicza w Giżycku 
odbyła się uroczysta msza święta w intencji poległych 
tam żołnierzy Armii Krajowej.

Prezes Towarzystwa Przyjaciół 
Grodna i Wilna, dr Jadwiga Bor-
kowska-Żurek
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Minęło niewiele ponad rok odkąd gi-
życczanin Szymon Andruszkiewicz 
i ełczczanin Marek Radliński zdobyli 
najwyższy szczyt Europy – Elbrus mierzący 
5642 metry. Po chwili odpoczynku ruszają w 
nową wyprawę. Aktualny cel to przepłynięcie 
kajakami z Giżycka do Gdańska, a zarazem 
zbiórka pieniędzy dla giżycczanina Igorka 
Kamińskiego. Trasa liczy 700 km. Męż-
czyźni odwiedzą po drodze wiele miejscowo-
ści. Rejs będzie trwał dwa tygodnie. Wyprawa 
rozpoczęła się 25 lipca w Ekomarinie w Giżyc-
ku. Zakończenie planowane jest na 8 sierpnia 
w Gdańsku przy ul. Długie Pobrzeże. Do tej 
pory – na koncie Igorka - udało się zgromadzić 
ponad 2 tys. zł. Zbiórka będzie kontynuowana 

Z Elbrusa, przez Giżycko do Gdańska
Pokonali szczyt, teraz zmierzą się z wodą, czyli jak można pomagać.

w Gdańsku. Projekt współfinansowany jest ze 
środków Urzędu Miejskiego w Giżycku.

Przypomnijmy: 22 czerwca ubiegłego roku 
rozpoczęła się wyprawa Szymona i Marka 
na Elbrus. Przygotowania trwały ponad rok. 
Plan wyjazdu, bilety, wizy, pozwolenia, sprzęt. 
Szymon ma wielu przyjaciół, kilku z nich ma 
ogromne doświadczenie w zdobywaniu naj-
wyższych szczytów świata. Ich rady były 
bezcenne podczas przygotowań. Udało się. 
Trzymamy kciuki za kolejne przedsięwzięcie.      
Fot. arch. Szymon Andruszkiewicz

Główne założenie projektu wymiany mło-
dzieży polsko-litewskiej to poznanie kultury, 
tradycji oraz historii obu państw, obalenie ste-
reotypów oraz nawiązanie kontaktów między 
młodymi uczestnikami przedsięwzięcia. Reali-
zacja projektu odbywa się poprzez rajdy rowe-
rowe szlakami fortyfikacji wojennych czy też 
mazurskich legend. 5 lipca do Giżycka przyje-
chało wraz z opiekunem siedmioro uczniów z 
miasta partnerskiego Troki.

Projekt wymiany młodzieży polsko-litew-
skiej ma służyć możliwości zbliżania młodych 
ludzi z obu krajów, którzy spotykają się pod-
czas realizacji programów oświatowych i tury-

Wymiana młodzieży polsko-litewskiej w ramach GBO
W Giżycku gościła w lipcu młodzież z Litwy, która odwiedziła Mazury w 
ramach projektu realizowanego z Giżyckiego Budżetu Obywatelskiego. 
Młodzież zwiedzała i poznawała uroki Giżycka i okolic.

stycznych. Spotkania te dają możliwość wza-
jemnego poznania rówieśników, nauki języka, 
badania historii i teraźniejszości kraju miasta 
partnerskiego. Realizacja przedsięwzięcia od-
bywa się w Giżycku i okolicach, m.in. poprzez 
rajdy rowerowe szlakami fortyfikacji wojen-
nych. Młodzi Litwini odwiedzili między innymi: 
Twierdzę Boyen, Wzgórze św. Brunona, most 
obrotowy, wieżę ciśnień w Giżycku i rezerwat 
żubrów w Wolisku. Zawitali również do Szty-
nortu i Mamerek, nad śluzę w Przerwankach i 
do kościoła w Kruklankach.

Litewska młodzież i panorama Giżycka

Projekt wymiany realizowany jest między 
innymi poprzez rajdy rowerowe. Zwiedzanie 
Mamerek

Szymon Andruszkiewicz, pasjonat wysokości 
i przygód

Szymon Andruszkiewicz i Marek Radliński 
przepłyną 700 kilometrów, by pomóc Igorko-
wi Kamińskiemu

Tego jeszcze nie było. 17 lipca zarówno 
mieszkańcy Giżycka, jak i turyści obdaro-
wywani byli bukiecikami lawendy. Z życze-
niami pięknego dnia. I od razu było jakoś 
tak pięknie.

W tym sezonie lawenda w okolicy 
fontanny przy parku in. Marcina Gerssa 
w Giżycku wyjątkowo obrodziła. Chcąc, 
by zakwitła jeszcze raz w późniejszym 
czasie, pracownice Wydziału Gospodarki 
Komunalnej Urzędu Miejskiego w Giżycku 
wpadły na pomysł obdarowania lawendą 
wszystkich przechodzących mieszkańców 
i turystów. W odpowiednim czasie zadbały 
o to, by ściąć kwiaty, później zostało już 
tylko uformowanie zgrabnych bukiecików z 
optymistycznym przesłaniem i obdarowanie 
przechodniów.

Lawenda dla 
przechodniów
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Twierdza oferuje trzy trasy spacerowe, na których można spotkać 
zachowane obiekty fortyfikacyjne takie jak koszarowce, kopuła obser-
wacyjna, schrony pogotowia, poterny.

- trasa niebieska zajmująca ok. 1 h zwiedzania przeznaczona dla 
wszystkich zwiedzających z łagodnymi podejściami,

- trasa czerwona zajmująca ok. 1,5 h zwiedzania ze stromymi po-
dejściami i ścieżkami biegnącymi przez wały,

- trasa zielona zajmująca ok. 2h zwiedzania z dużą ilością stro-
mych podejść  przeznaczona dla osób lubiących  wyzwania. 

Zwiedzającym fortyfikację proponujemy zaopatrzyć się w wygodne 
obuwie i latarkę.

Oferujemy ekspozycje stałe i czasowe, które można zobaczyć w 
obiektach wystawowych takich jak:  Koszarowiec nr 1-,,Miecz”, Warsz-
tat Zbrojmistrza, Laboratorium Prochowe i Stajnia z Wozownią.

Twierdza Boyen oferuje nie tylko historię fortyfikacji, ale również 
bogatą ofertę edukacyjną i artystyczną dla zwiedzających i grup zor-
ganizowanych.

Odwiedź Twierdzę Boyen – największy zabytek fortyfikacyjny na Mazurach
Twierdza Boyen wybudowana w latach 1843 – 1855 to nie lada gratka dla miłośników fortyfikacji i nie tylko. 
Ulokowana na przesmyku między jeziorami Niegocin i Kisajno blokowała ważny szlak komunikacyjny. Nazwana 
na cześć pomysłodawcy budowy - pruskiego ministra wojny Hermana von Boyena. Mająca swój bardzo ważny 
wkład w obronę Prus Wschodnich przed armią Imperium Rosyjskiego w sierpniu 1914 roku. Stała się symbolem 
niemieckiej obrony na wschodzie w czasie I wojny światowej. Dzisiaj obiekt stoi dla Was otworem.

W ramach zajęć edukacyjnych proponujemy:
- „Poznaj Tajemnicę Twierdzy Boyen”  (historia Twierdzy w pigułce)
- „Od jaskini do pierwszych domów– metody zdobywania pożywienia”
- Gry terenowe („Alarm w Twierdzy Boyen”, „Szpieg w Twierdzy Boyen”)
- Rodzinne warsztaty kreatywne

W ramach oferty artystycznej proponujemy:
“Kuźnia rzemiosła i sztuki Twierdzy Boyen” to cykl wydarzeń o 

charakterze artystycznym, który twórcom daje możliwość zaprezento-
wania oraz rozwijania różnorodnych talentów i umiejętności, widzom z 
kolei – podziwiania powstałych prac. “Kuźnia rzemiosła i sztuki” nie ma 
żadnych tematycznych ograniczeń, w swoim założeniu ma być prze-
strzenią spotkań z kulturą i sztuką zarówno w postaci wystaw, recitali, 
koncertów, warsztatów jak i wszelkich innych przejawów działalności 
artystyczno – rzemieślniczej. Spotkania w ramach “Kuźni rzemiosła i 
sztuki” odbywają się w Warsztacie Zbrojmistrza.

Ponadto, każdego roku na początku sierpnia przenosimy się w cza-
sie. Na terenie naszej fortyfikacji odbywa się spektakularna insceniza-
cja pierwszowojenna w ramach OPERACJI BOYEN. Biorą w niej udział 
setki rekonstruktorów w mundurach z epoki. Dodatkowymi atrakcjami 
są dioramy historyczne, giełda militariów i antyków oraz jarmark.

SERDECZNIE ZAPRASZAMY!
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Wakacje to czas, gdy kurczą się zapasy 
krwi. Wyjazdy, częstsze wypadki to przyczy-
ny letniego, większego zapotrzebowania na 
krew. Rezerwy krwi i jej składników są obec-
nie na bardzo niskim poziomie. Regionalne 
Centrum Krwiodawstwa i Krwiolecznictwa w 
Olsztynie zwraca się z pilnym apelem o odda-
wanie krwi. Można to zrobić zarówno w stacjo-
narnych regionalnych centrach, jak i punktach 
mobilnych.

Potrzebne są WSZYSTKIE GRU-
PY KRWI. W giżyckim RCKiK krew można 
oddawać w godz. 6.30 – 10.00, zalecana 
wcześniejsza rejestracja pod nr tel. 87 428 18 
96.

Honorowi Krwiodawcy nie zawiedźcie! 
Pamiętajmy, że krew jest potrzebna ciągle. 
Zachęcamy do oddawania krwi, ale konieczne 
jest świadome i odpowiedzialne krwiodaw-
stwo. Należy pamiętać o kilku sprawach:

Śledźmy na bieżąco stronę: rckikol.pl i 
oficjalny profil na Facebooku: facebook.com/
rckikolsztyn/ Regionalnego Centrum Krwio-
dawstwa i Krwiolecznictwa w Olsztynie – tam 
zamieszczane są istotne dla krwiodawców in-
formacje, np. zapotrzebowanie na dane grupy 
krwi.

W związku z rozprzestrzenianiem się 
koronawirusa CKiK wprowadziło dodatkowe 
obostrzenia – wstępną ankietę, która od razu 
wykluczy tych, którzy byli niedawno za grani-
cą, mieli kontakt z osobą podejrzaną o zara-
żenie lub po prostu są chorzy. Przed wejściem 
mierzona jest także temperatura, trzeba bar-
dzo dokładnie zdezynfekować ręce.

PAMIĘTAJMY – krew mogą od-
dawać tylko osoby zdrowe i takie, 
które funkcjonują w zdrowym oto-
czeniu – jeśli mamy chore dziecko 
lub kolegę z pracy, odłóżmy de-
cyzję o oddaniu krwi na później. 
Katar, kaszel, łamanie w kościach, 
ogólne złe samopoczucie – zarów-
no u nas, jak i u najbliższych wy-
klucza nas z grona krwiodawców. 
Ważne, żeby nie zarazić personelu!

Nie ruszajmy tłumnie oddawać krwi, obec-
nie duże skupiska ludzi nie są wskazane. Te-
renowy oddział w Giżycku pracuje aktualnie w 
okrojonych godzinach, zalecamy wcześniej-
szy kontakt telefoniczny.

Łączy nas krew

fot
. p
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ba
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Po mszy, która rozpoczęła świętowanie 
Zawiszacy oraz goście udali się pod pomnik 
patrona jednostki Zawiszy Czarnego, gdzie 
miał miejsce uroczysty capstrzyk. Delega-
cja z dowódcą 15. GBZ płk Bogdanem 
Rycerskim na czele złożyła wieniec pod 
pomnikiem patrona Brygady. Zaraz po oficjal-
nej części  wszyscy zebrani mogli podziwiać 
przestrzenny pokaz laserowy, który składał 
się z części graficznej, zawierającej rys hi-
storyczny Brygady oraz pokazu gry światła i 
muzyki. Głównym punktem obchodów Święta 
15 Giżyckiej Brygady Zmechanizowanej był 
uroczysty apel z udziałem Orkiestry Wojsko-
wej z Elbląga.

- Nie po raz pierwszy świętuje z wami Za-
wiszacy, ale po raz pierwszy w tym ważnym 
dniu stoję przed Wami jako wasz dowódca. 

Święto Giżyckiej Brygady
Tym razem bez defilady ulicami miasta, ale niezmiennie uroczyście i z 
honorami. 15. Giżycka Brygada Zmechanizowana im. Zawiszy Czarnego 
obchodziła swoje święto.

Jestem ogromnie dumny mogąc nazywać 
siebie dowódcą Zawiszaków i bez wątpienia 
czuje się tym faktem wyróżniony” – powiedział 
podczas apelu dowódca 15. GBZ płk Bogdan 
Rycerski.

W trakcie uroczystego apelu dowódca 15. 
GBZ wyróżnił zasłużonych Zawiszaków m.in. 
tytułem honorowym Zasłużony żołnierz RP III 
stopnia oraz wręczył odznaki pamiątkowe 15. 
GBZ. Sam również został wyróżniony meda-
lem „Pro Patria” oraz odznaką pamiątkową 
Wojskowej Ochrony Przeciwpożarowej. Cere-
monii wręczenia dokonał Wojewoda War-
mińsko – Mazurski Artur Chojecki.

Na podstawie tekstu 
kpt. Martyna Kupis

Fot. plut. Bartek Grądkowski, 
st. szer. Dawid Sofiński

Miejmy nadzieję, że za rok defiladę będziemy mogli śledzić na ulicach Giżycka

Patron Brygady – Zawisza Czarny
Pokaz w wykonaniu Zawiszaków z kompanii 
rozpoznawczej
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Pomimo trudnej sytuacji ekonomicznej, 
związanej z epidemią, chcielibyśmy przypo-
mnieć i prosić Państwa o nieustanne wspieranie 
osób z naszego otoczenia, którym czas nie tylko 
się nie zatrzymał, a wręcz stanowi wyzwanie w 
walce o zdrowie.

Już nie raz pokazaliśmy, że jesteśmy soli-
darni w niesieniu pomocy na różnych płaszczy-
znach i to jest piękne, a przede wszystkim godne 
naśladowania. Z przyczyn od nas niezależnych, 
ostatnimi czasy większą uwagę skupiliśmy na 
sobie, co jest oczywiście naturalne, jednak co 
jakiś czas potrzebujemy bodźca do wznowie-
nia działań na rzecz innych, którzy w domowym 
zaciszu walczą z przeciwnościami losu.Wśród 
osób oczekujących na nasze wsparcie są mię-
dzy innymi: Igor Kamiński, Angelika Bu-
dzicka, Zoriana Maksyśko, Szymon 
Markiewicz czy Paweł Sokołowski.

Nie zapominajmy, wspierajmy, pomagajmy!
Igor Kamiński

https://mojegizycko.pl/2020/05/14/ruszyla-
-zrzutka-na-igorka-kaminskiego-pomagajmy/
https://zrzutka.pl/6pdcbu

Angelika Budzicka
https://mojegizycko.pl/2020/03/12/pomoz-ura-
towac-noge-angeliki-z-gizycka/
https://zrzutka.pl/zce36n

Zoriana Maksyśko
https://mojegizycko.pl/2020/05/05/pomozmy-
-zorianie-w-pelni-uslyszec-swiat/
https://zrzutka.pl/pafwan?utm_medium=-
social&utm_source=messenger&utm_cam-
paign=sharing_button&fbcl id=IwAR1y-
4F50EYIXMdVTunn_DJAy0BuWBuek -
cVXzbV7MG0KPY6T9xywfIZtVAHA

Szymon Markiewicz 
i Paweł Sokołowski

https://mojegizycko.pl/2020/02/21/przekaz-
-swoj-1-dzielnym-wojownikom-pawlowi-i-szy-
monowi/
https://pomagam.pl/szymonmarkiewicz?fbc-
l id=IwAR01U5aaZt4xC6x5jMtU-Td8irEc-
n6OtQzuuC-KuK_jA0vwzEbkh5QzpCFc
https://mojegizycko.pl/2020/03/05/gizycko-po-
maga-festyn-dla-pawla-sokolowskiego/
 

Akcja #ZaadoptujDonicę zyskuje uznanie wśród mieszkańców Giżycka. Od niedawna, siedmioma donicami na placu J. Piłsudskiego, opiekują 
się: Fundacja Impuls z Giżycka oraz jedna z giżyckich rodzin.

#ZaadoptujDonicę to akcja zapoczątkowana przez Stowarzyszenie Porozumienie dla Pragi, polegająca na odnajdywaniu niezagospodarowa-
nych donic miejskich, następnie sadzeniu i sianiu w nich roślin oraz na ich pielęgnacji, a także umieszczaniu w misach tabliczek nawiązujących 
treścią do całego przedsięwzięcia. Zainicjowane przez Porozumienie dla Pragi działanie cieszy się coraz większą popularnością a zaadoptowa-
nych donic wciąż przybywa. W akcji chodzi o zwiększanie bioróżnorodności w mieście, dlatego 
warto siać i sadzić zarówno kwiaty, jak i zioła, czy warzywa.

Do adopcji zostało jeszcze kilkanaście wolnych donic na parkingu gruntowym przy ul. Kole-
jowej. Zainteresowanych prosimy o kontakt na adres: komunalny@gizycko.pl lub telefonicznie 
tel. 87 732 41 31.			          	                      Fot. Archiwum prywatne

Donica do wzięcia - od zaraz

W każdy poniedziałek wakacji nad jeziorem 
Tajty można oglądać filmy prosto z zacumowa-
nych jachtów i łodzi, korzystając z własnego 
nagłośnienia na pokładzie. To wszystko dzięki 
specjalnej, festiwalowej częstotliwości radiowej 
89,1 Mhz. Taka forma rozrywki to idealny spo-
sób na zachowanie dystansu społecznego bę-
dąc jednocześnie w kinie i na jeziorze. Wspól-
nie z firmą SKYBOAT dystrybutorem łodzi i 
jachtów motorowych oraz partnerami: Draco, 
Windy, Polargos, Hotelem Tajty i miastem Gi-
życko, festiwal przygotował unikatowe na skalę 
europejską Kino Jachtowe - atrakcję, której bę-
dąc na Mazurach nie można przeoczyć. 

REPERTUAR KINA JACHTOWEGO 
3 sierpnia - „Hair”

10 sierpnia - „Chicago”
17 sierpnia - „Gorączka sobotniej nocy”

24 sierpnia - „Blues Brothers”

Start projekcji sierpniowych o 21.00. Przed 
ekranem będzie przygotowana specjalna strefa 
dla widowni na leżakach plażowych, nie za-
braknie też popcornu. 

W sprawie rezerwacji miejsc w porcie, pro-
simy o kontakt z Bosmanem Portu Tajty pod 
numerem: +48 509 041 327. Możliwość rezer-
wacji miejsc przy spłynięciu do Portu Tajty do 
godz. 18.00. W czasie wieczoru kinowego ist-
nieje możliwość zamawiana posiłków z tawer-
nianego menu z opcją dostarczenia na pokład. 

Kino Jachtowe zaprasza
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W maju 2020 roku kino Nowa Fala zmieniło właściciela i zostało przejęte przez Giżyckie Centrum Kultury. 
Zmiana ta wiąże się z aktualizacją danych teleadresowych:
- numer telefonu: 502 058 499
- adres e-mail: kino@gck.gizycko.pl
Adres strony internetowej pozostaje ten sam: www.kino.gizycko.pl. Zachęcamy do rezerwacji i zakupu 
biletów za pomocą wspomnianej strony internetowej. Bilety można kupić również w kasie kina, która od 
poniedziałku do czwartku otwierana jest od godz. 14:00 do 20:00. W piątki, soboty i niedziele godzinę 
przed pierwszym seansem, a zamykana 15 minut po rozpoczęciu ostatniego seansu.
Prosimy również o dostosowanie się do zasad bezpieczeństwa obowiązujących w kinie. Zasady te zostały 
opracowane na podstawie wytycznych Ministerstwa Kultury i Dziedzictwa Narodowego.

godziny seansów oznaczone
na czerwono grane są tylko

w terminie podanym w nawiasie

w każdy czwartek na stronie
www.kino.gizycko.pl pojawia się
nowy repertuar kina nowa fala

zapraszamy!
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W kasie kina zachowaj dystans społeczny min. 2 metry.
W miarę możliwości prosimy o zakup biletów elektronicznych
na stronie www.kino.gizycko.pl.

Środek do dezynfekcji rąk jest dostępny
w kasie kina oraz przed wejściem na salę kinową.

Na sali kinowej wymagane jest zakrywanie ust i nosa.

ZASADY BEZPIECZEŃSTWA W KINIE

Na sali kinowej może być zajętych max. 50% miejsc.
Obowiązuje nakaz zajmowania miejsc naprzemiennie

tak, aby jedno miejsce zawsze było wolne. 
Obowiązek zachowania jednego wolnego miejsca między widzami nie będzie dotyczyć: 

    • widza, który uczestniczy w pokazie z dzieckiem poniżej 13. roku życia, 
    • widza, który uczestniczy w pokazie z osobą z orzeczeniem o niepełnosprawności, 

    • oso    • osoby z orzeczeniem o stopniu niepełnosprawności, 
    • osoby z orzeczeniem o potrzebie kształcenia specjalnego lub osoby,

która ze względu na stan zdrowia nie może poruszać się samodzielnie, 
    • osób wspólnie zamieszkujących lub pozostających we wspólnym gospodarstwie domowym. 

Do kina wchodzimy wejściem od ul. Mickiewicza,
natomiast po skończonym seansie z sali kinowej wychodzimy
klatką schodową za budynek Giżyckiego Centrum Kultury.  

Opracowano zgodnie z wytycznymi

www.kino.gizycko.pl   |    kino@gck.gizycko.pl    |   502 058 499
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RUCH WODNY
	   8.05 		  –	   8.25
	 10.35 		  – 	 11.05
	 12.05 		  – 	 12.55
	 13.35 		  – 	 14.25
	 16.05 		  – 	 17.25
	 18.35 		  – 		   18.55	

GODZINY OTWARCIA MOSTU OBROTOWEGO
(10 CZERWCA – 31 SIERPNIA)

RUCH KOŁOWY
	   8.30  	  	 – 	 10.30
	 11.10 	   	 – 	 12.00
	 13.00 	   	 – 	 13.30
	 14.30 	   	 – 	 16.00
	 17.30 	   	 – 	 18.30
	 19.00 		  – 	   8.00

Każdy kto woli zaoszczędzić na własne przyjemności i pozbyć 
się nieczystości w nielegalny sposób, poprzez ich wylanie do jezio-
ra, zyskuje w Giżycku niechlubne miano „żeglarza za dychę”. Mamy 
nadzieję, że większość żeglarzy wybierze dobre rozwiązanie. Ulot-
ka, którą zamieszczamy na łamach jest elementem kampanii edu-
kacyjnej, która ma celu ochronę mazurskiej przyrody.  Giżycko to 
miejsce wyjątkowe, skrawek lądu otoczony z  każdej strony wodą, 
położony nad brzegami jez. Kisajno i Niegocin. To tutaj są najlepsze 

Nie bądź żeglarzem za dychę
Żeglarzu, czy wiesz, że wystarczy tylko 10 zł aby pozbyć się nieczystości ze swojego jachtu w giżyckim Porcie Ekomarina?

warunki do żeglowania, latania bojerem lub surfowania po zamarz-
niętej tafli jeziora. Przez wielu określane mianem Wodniackiej Stoli-
cy Polski, przyciąga swymi naturalnymi warunkami przyrodniczymi, 
które są idealne do uprawiania turystyki aktywnej. W Giżycku oddy-
cha się pełną piersią dzięki temu, że mazurskie powietrze jest wy-
jątkowo czyste. Doceńmy to co posiadamy i pamiętajmy, że każdy 
z nas musi dbać o porządek i czystość tutejszych lasów i jezior, tak 
by mogły się nimi cieszyć kolejne pokolenia.

Ulotka promująca legalne oddawanie nieczystości z jachtów
Perspektywa pływania wśród nieczystości powinna być naturalną 
motywacją do zachowania czystości podczas żeglowania

W związku z wprowadzeniem opłat za parkowanie w okresie od 1 
lipca 2020 r. do 31 sierpnia 2020 r., w obrębie parkingu przy ul. Kole-
jowej (pomiędzy ul. Żeglarską a ul. Kolejową) oraz przy ul. Owsianej, 
informujemy o możliwości zakupienia miesięcznego abonamentu na 
parkowanie w wysokości 50,00 zł przez osoby posiadające Giżycką 
Kartę Mieszkańca.

Kartę abonamentową wydaje Wydział Planowania i Inwestycji 
Urzędu Miejskiego w Giżycku (pokój 114) po okazaniu Giżyckiej Karty 
Mieszkańca, dowodu rejestracyjnego pojazdu na który zostanie wyda-
na karta oraz potwierdzenia wniesienia opłaty w wysokości 50,00 zł na 
rachunek Urzędu Miejskiego w Giżycku na podany rachunek bankowy: 
64 1240 5787 1111 0010 5856 4306.

Więcej informacji do-
tyczących wydawania kart 
abonamentowych można 
uzyskać w Urzędzie Miej-
skim w Giżycku, pokój 114, 
tel. 877324122, aleksandra.
zalewska@gizycko.pl, mar-
cin.wilczewski@giżycko.pl.

Abonament na parkowanie
Dyrektor Miejskiego 

Ośrodka Pomocy Spo-
łecznej w Giżycku, Jaro-
sław Borkowski przy-
pomina, że świadczenie 
wychowawcze „500+” jest 
przyznane do 31.05.2021 
roku. Osoby już otrzymu-
jące świadczenie proszo-
ne są o nieskładanie 
nowych wniosków.

Natomiast wnioski o ustalenie prawa do świadczenia wychowaw-
czego 500+ na kolejny okres świadczeniowy będzie można składać od:

- 1 lutego 2021 r. w formie elektronicznej
- 1 kwietnia 2021 r. w formie papierowej.

Z kolei Wnioski o przyznanie świadczenia „Dobry start 300+” na 
okres świadczeniowy 2020/2021 można składać oo:

- 1.07.2020 r. w formie elektronicznej
- 3.08.2020 r. w formie papierowej.

500+ i 300+ warto wiedzieć
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Nasza czerwcowa zagadka pozostała nierozstrzygnięta. W związku z tym, ponownie zamieszczamy zdjęcia dzie-
sięciorga młodych i bardzo młodych ludzi, z prośbą o rozpoznanie jak najwięcej twarzy. Dziś mała podpowiedź: 
zdjęcie dziewczynki na samym dole (środkowa fotka) przedstawia Martę Dąbrowską, dyrektor Giżyckiego Cen-
trum Kultury. Kto odgadnie, niech napisze: redakcja@gizycko.pl.

A czy my się przypadkiem nie znamy?
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Hobby bez pożyczki
Mam szczęście, że mam pasję, którą mogę realizować z pełnym 

rozmachem i determinacją w miejscu, w którym mieszkam i pracuję. 
Mam szczęście, że do realizacji swoich zainteresowań nie potrzebuje 
nakładów finansowych, inwestycji i kosztownych zabiegów wymusza-
jących zaciąganie pożyczek i chwilówek typu „raty bez spłaty”. Mam 
szczęście, że interesuję się ornitologią, a ptaki są wszędzie, o każdej 
porze roku oraz każdej porze dnia i nocy, w deszczu i słońcu, na śniegu 
i  bez śniegu. Do pełni szczęścia brakuje mi chyba tylko tego, żeby 
małżonka zdecydowała się wziąć mnie na utrzymanie. Żebym mógł 
odstawić obowiązkową pracę zarobkową i rzucić się już całkowicie i 
bez ograniczeń w pochłaniający i fascynujący świat skrzydlatych, ma-
zurskich istot. Ale cóż, w życiu nie można mieć wszystkiego. Może to i 
dobrze, bo jeszcze od tego nadmiaru szczęścia mogło by mi się prze-
wrócić w głowie.

Babciny parapet zrobił swoje
Mój romans, a później już oficjalny związek z ptakami trwa już 

ponad dwadzieścia lat. Oczywiście już w dzieciństwie przejawiałem 
zainteresowanie przyrodą, a przede wszystkim ptactwem. W przerwie 
między wojnami żołnierzyków, a wyścigami samochodowymi bardzo 
chętnie przeglądałem atlasy ptaków, encyklopedie czy czasopisma 
popularnonaukowe. Uczyłem się nazw, zapisywałem, rysowałem, zbie-
rałem zdjęcia i rysunki. Czas spędzony przed zimowym karmnikiem 
na parapecie u babci też zrobił swoje. Jednak dopiero dwie dekady 
później, kiedy miałem już byle jaką lornetkę, a później aparat fotogra-
ficzny ruszyłem w teren (czyt. – okolice Giżycka), próbując wgryźć się 
w ten cały skomplikowany świat pierzastych stworzeń. Do wszystkiego 
dochodziłem sam – poznawałem kolejne gatunki, uczyłem się ich od-
różniania, analizowałem zdjęcia, wertowałem atlasy, przesłuchiwałem 
głosy ptaków z płyt i nagrań. W tamtym czasie nie znałem nikogo, kto 
by podzielał moje zainteresowania. Tak krok po kroczku poznawałem, 
przy wielu przeciwnościach losu, a także wzlotach i upadkach, rodzimą 
przyrodę i jej mieszkańców. Każde wyjście w teren przynosiło nowe 
doświadczenia, kształtowało spostrzeżenia i mozolnie rozwijało pod-
stawowe umiejętności. 

20 lat z ptakami, czyli… najlepsze hobby na świecie
Mam wielkie szczęście, że mieszkam na Mazurach, gdzie przyroda cały czas jeszcze, z pozytywnym skutkiem, 
opiera się ekspansywnej działalności człowieka, a swoim zróżnicowaniem oraz bogactwem wyróżnia się na tle 
innych regionów naszego kraju. 

Dobra „łatka” nie jest zła
Po wielu latach zgłębiania tajników i tajemnic świata ptaków, przy-

szedł czas, że mogłem już dzielić się swoją pasją z innymi miłośnikami 
przyrody. I ten aspekt mojej działalności ruszył lawinowo. Zaczęło się 
od publikacji w „Gazecie Giżyckiej”, później stała współpraca z ogól-
nopolską prasą, m.in. z „Przyrodą Polską”, gdzie do dziś przygotowu-
ję felietony opisujące przyrodę Giżycka i okolic. A wszyscy doskonale 
wiemy, że obecność w mediach to najlepsza reklama. I tak całkiem nie-
oczekiwanie stałem się nawet w pewnym sensie popularny, a przede 
wszystkim kojarzony jako „lokalny człowiek od ptaków”. Taka „łatka” 
się do mnie przykleiła i zdecydowanie nie zamierzam się jej pozbywać. 
Zacząłem otrzymywać sporo zaproszeń i propozycji, z których chętnie i 
bez zbędnego zastanowienia zawsze korzystałem. Były zatem wykłady, 
zajęcia dla dzieci, warsztaty, a także wycieczki dla mieszkańców Giżyc-
ka. Współpraca z Zakładem Unieszkodliwiania Odpadów Komunalnych 
w Spytkowie zaowocowała czterema edycjami Mazurskich Konferencji 
Ornitologicznych, które miałem przyjemność współorganizować i pro-
wadzić. Na spotkaniach tych gościliśmy największe autorytety  ornitolo-
giczne działające w naszym kraju, ludzi nauki, dziennikarzy, fotografów. 
Impreza zyskała renomę nie tylko w naszym regionie i mam nadzieję, 
że uda się to kontynuować. Podjąłem też współpracę z Ogólnopolskim 
Towarzystwem Ochrony Ptaków i ornitologami z Warmińsko – Mazur-

Zaczynałem od byle jakiej lornetki – wspomina Krzysztof Pawlukojć

Żeby „podejść” ptaka, trzeba się nieźle zakamuflować
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skiego Regionu Ornitologicznego, w wyniku czego zaangażowałem się 
w liczne projekty badawcze, kontrole i monitoringi. A więc moje wyjścia 
w teren i obserwacje ptaków od tamtej pory stały się jeszcze bardziej 
pożyteczne i ukierunkowane na konkretne cele. 

Podglądanie zamiast odkurzania
Z pełną odpowiedzialnością i całkowitym przekonaniem będę się 

upierał, że obserwowanie ptaków i ornitologia, nawet w tym zupełnie 
amatorskim wydaniu, to… najlepsze hobby na świecie. Mam na to sze-
reg dowodów i całą paletę argumentów. Po pierwsze to dobry pretekst, 
żeby wyjść z mieszkań, szczególnie w newralgicznych okresach przed-
świątecznych,  wiosennych, czy choćby weekendowych domowych po-
rządków. Absencja przy odkurzaniu i trzepaniu dywanów w kontekście 
wyższej konieczności naukowo – badawczej musi i powinna być przez 
pozostałych domowników usprawiedliwiona. Po drugie to pasja wyrów-
nywania szans. Nawet kompletny amator może po wyjściu w teren mieć 
ciekawsze obserwacje niż utytułowany profesor w dodatku wielokrotnie 
habilitowany. Ptaki są wszędzie, a przez swoją zdolność w szybkim 
przemieszczaniu się i wrodzoną mobilność pojawiają się w dowolnym 
czasie, miejscu i okolicznościach. Tak naprawdę to każdy, przy odrobi-
nie szczęścia, może wnieść swój wkład w dorobek tego rozwijalnego 
się prężnie i dynamicznie w ostatnich latach działu nauk zoologicznych. 
W dodatku to hobby, dzięki któremu można w sposób zamierzony, ce-
lowy i uzasadniony oderwać się od tej wyniszczającej rzeczywistości 
wielkomiejskiej, albo nawet od małomiasteczkowej i udać się w naj-
większą głuszę izolując się od ludzi, od przekazów telewizyjnych, a 
przede wszystkim od polityki. Wsłuchując się w ptasie śpiewy, odgłosy 
przyrody, wyszukując ulotnych sylwetek przemykających pomiędzy 
krzewami i drzewami zażywamy jednocześnie  bezpłatnej terapii re-
lakscayjno – odprężającej, na którą w dodatku nikt nie wymaga skie-
rowań od lekarzy rodzinnych. Kolejny pozytywny aspekt „ptasiarstwa” 
to możliwość rozwoju, satysfakcja z poczynanych postępów, funkcjo-
nowanie w grupach innych miłośników ptaków. Każde udane zdjęcie, 
udokumentowana obserwacja, czy rozpoznany poprawnie gatunek to 
motor napędowy motywujący do dalszego wgryzania się w temat. W 
dzisiejszych czasach opierających się w coraz większej mierze o inter-
net, możliwość szybkiego i łatwego komunikowania się oraz przepływu 
informacji sprzyja tworzeniu się rozmaitych grup tematycznych, wspie-
rających się i rywalizujących w swoich pasjach i zainteresowaniach. 
W taki sposób można szybko się pochwalić swoimi osiągnięciami lub 
uzyskać fachową opinię lub pomoc w rozwianiu swoich wątpliwości.

Zalet pasji ornitologicznej jest bez liku i tak naprawdę tylko ograni-
czenia związane z objętością tego tekstu zmuszają mnie do powstrzy-
mania się od przedstawiania kolejnych niezbitych na to dowodów i ar-

gumentów. Zachęcam do tego by choć raz wybrać się na taki spacer 
z pełnym ukierunkowaniem i determinacją skierowaną na obserwacje 
ptaków, a jest bardzo duża szansa, że rzucone na podatny grunt na-
sionko zakiełkuje prawdziwą pasją do świata skrzydlatych istot. A wtedy 
każdy będzie mógł stwierdzić: „Mam wielkie szczęście, że mieszkam 
na Mazurach, gdzie przyroda cały czas jeszcze, z pozytywnym skut-
kiem, opiera się ekspansywnej działalności człowieka...”

			                          Krzysztof Pawlukojć
Fot. archiwum prywatne Krzysztofa Pawlukojcia

„Upolowane” przez Krzysztofa Pawlukojcia

Krzysztof Pawlukojć i cykl konferencji ornitologicznych w Zakładzie 
Unieszkodliwiania Odpadów Komunalnych w Spytkowie
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Zanim wybierzesz któregoś z nas…
Te i wiele innych psów czekają na swój dom i swojego człowieka. Historia każdego z nich jest inna, podobnie 
jak różne są ich charaktery, sposoby zachowania, nastawienie do ludzi, innych zwierząt, małych dzieci. Warto 
przed podjęciem decyzji zapoznać się z psem, posłuchać o jego losach. Pozwoli to uniknąć rozczarowań, w 
wyniku których ucierpi głównie niechciany i ponownie porzucony czworonóg. 
Psy znajdują się w schronisku w Bystrym koło Giżycka. Po informacje prosimy dzwonić pod numer telefonu  
609 693 457.							                      Fot. Schronisko Bystry pieski do adopcji

Bobek, sześcioletni piesek średniej wielkości. Ronik, 12 letni, średniej wielkości piesek. Misza, pięcioletni, średniej wielkości piesek.

Bercik, czteroletni piesek średniej wielkości.
Tytus, dziewięcioletni piesek, średniej wiel-
kości.

Gonzo, dziesięcioletni pies, średniej wielkości 
ale ciężki.

Ogi, czteroletni duży pies. Aleks, 9 letni duży pies. Rudy, czteroletni duży pies. 
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Co zrobić w przypadku kradzieży tożsamości? 

Jak zachować się, gdy administrator 
poinformuje nas o wycieku danych? 

O wycieku może poinformować nas administrator danych osobowych, zoriento-
wać możemy się też sami - identyfikując wirusa na naszym urządzeniu. Co zro-
bić, gdy padniemy ofiarą kradzieży danych? To zależy od tego, jakie informacje 
dostały się w niepowołane ręce. Podstawowymi krokami są:
• zgłoszenie sprawy na policję,
• zgłoszenie do banku i zastrzeżenie dokumentu tożsamości,
• wylogowanie się ze wszystkich urządzeń,
• zmiana hasła w serwisach i ustawienie dwuskładnikowego uwierzytelnienia,
• monitorowanie swojej aktywności na kontach bankowych,
• sprawdzenie, czy ktoś nie posłużył się naszymi danymi.

Ofiary kradzieży danych mogą skorzystać z darmowego raportu BIK, wy-
starczy zadzwonić na infolinię i przedstawić sytuację. Dokument zawiera 
informację o wszystkich zaciągniętych zobowiązaniach w bankach. Oprócz 
sprawdzenia historii kredytowej warto skorzystać z Centralnej Informacji. 
Usługa umożliwia zweryfikowanie, czy złodziej nie posłużył się danymi ofia-
ry przestępstwa i nie założył rachunku bankowego na jej dane.
Użytkownik, który padł ofiarą ataku hakerskiego, powinien zmienić hasła 
na wszystkich serwisach, stronach oraz portalach, na których posiada pro-
fil. Jeżeli dostępna jest opcja dwuskładnikowego uwierzytelnienia - warto 
z niej skorzystać. W przypadku logowania na nowym urządzeniu, serwis 
prześle dodatkowo wiadomość SMS na smartfona z kodem, który umożliwi 
zalogowanie się do portalu. 

Co robić kiedy skradziono Twój dowód osobisty 
lub go zgubiłeś?

Otrzymałeś wezwanie do zapłaty z banku, z którym nie masz podpisanej 
umowy kredytowej albo operator telekomunikacyjny wzywa Cię do zapłaty 
rachunków na podstawie nieznanej Tobie umowy – to sytuacje, w których 
osoba nieuprawniona mogła posłużyć się Twoimi danymi. Pamiętaj, nie je-
steś bezbronny. 
Osoby, które są lub mają podejrzenie, że mogły być ofiarami kradzieży 
swoich dokumentów np. dowodu osobistego, powinny w pierwszej kolejno-
ści zgłosić się na policję. Dowód zostanie unieważniony z dniem zgłosze-

Oprócz zwykłej kradzieży portfela z kompletem doku-
mentów i kart debetowych złodzieje mogą po cichu 
wykraść dane osobowe. W grudniu ubiegłego roku 
do Powiatowego Rzecznika Konsumentów w Giżycku 
zgłosił się konsument, który został poinformowany 
przez swojego operatora telekomunikacyjnego Virgin 
Mobile Polska o wycieku danych byłych i obecnych 
klientów korzystających z usługi na kartę. Dziś część 
I porad związanych z ochroną naszych dóbr osobi-
stych. Druga – w następnym numerze.

nia. Nie trzeba wtedy zgłaszać utraty dokumentu w urzędzie gminy (tak jak 
w przypadku zgubienia dowodu osobistego).
Zarówno, gdy padasz ofiarą kradzieży dokumentu tożsamości, jak i kiedy 
po prostu go zgubisz, zgłoś ten fakt np. bankowi, w  którym masz konto 
i zablokuj karty oraz dostęp do rachunku (jeżeli skradziono też telefon z 
aplikacją bankową). 
Zgłoś się do urzędu, aby wyrobić nowy dokument. W  przypadku dowo-
du osobistego jest to dowolny urząd gminy, a  w przypadku paszportu – 
w  punkcie paszportowym (informacje o  adresach punktów znajdziesz na 
stronach internetowych urzędów wojewódzkich). Gdy utracisz prawo jazdy 
z wnioskiem o nowy dokument musisz się udać do starostwa powiatowego. 

Jak się zabezpieczyć zanim nas okradną?
W dzisiejszych czasach jesteśmy narażeni na próby wyłudzenia danych 
oraz inne przestępstwa internetowych złodziei tożsamości. Jak chronić 
swoją tożsamość?
Z informacji znajdujących się na stronie Urzędu Ochrony Danych Osobo-
wych wynika, że możemy dbać o dane osobowe, stosując kilka zasad:
1. Uważaj na to co i komu udostępnisz o sobie w Interne-
cie 
W obecnych czasach, w szczególności media społecznościowe mogą być 
kopalnią wiedzy o Tobie, o Twoim stanie majątkowym, miejscu pracy, wyda-
rzeniach z Twojego codziennego życia. Zdarza się, że nadmiernie dzielisz 
się informacjami na swój temat. Przez to Internet jest źródłem wiedzy także 
o  Twoich poglądach, zachowaniach konsumenckich, zainteresowaniach. 
Dane te są cenne nie tylko dla działów marketingu różnych firm, po to by 
na Twoich zachowaniach w sieci oprzeć kierowaną ofertę, ale niekiedy i dla 
przestępców. Szczególnie gdy profil, który dotyczy Ciebie jest w pełni pu-
bliczny, możesz być narażony na użycie Twoich danych bez Twojej wiedzy 
i przyzwolenia niezgodnie z celami, dla których dane udostępniłeś.
2. Nie zostawiaj dokumentów w zastaw 
Podczas urlopu, wykonując różnego rodzaju aktywności, wypożyczając 
sprzęt, np. kajaki, łódki, czy narty albo łyżwy, nie oddawaj w zastaw dowodu 
osobistego, paszportu, prawa jazdy, legitymacji szkolnej lub   studenckiej. 
Warto pamiętać, że zgodnie z prawem zatrzymywanie dowodu osobistego 
bez podstawy prawnej jest karane, natomiast nie wszystkie dane osobowe 
zawarte we wskazanych dokumentach są niezbędne dla realizacji celu wy-
pożyczenia sprzętu. Utrata kontroli nad dowodem osobistym naraża Cię na 
posłużenie się tym dokumentem bez Twojej wiedzy i woli, co z kolei stwarza 
niebezpieczeństwo kradzieży tożsamości. Osoby dysponujące kompletem 
informacji o Tobie, czy kopią Twojego dokumentu tożsamości, mogą pod-
szyć się pod Ciebie i  np. dokonywać na Twoją szkodę różnych transak-
cji, takich jak chociażby zaciągnięcie kredytu w banku czy wypożyczenie 
drogiego sprzętu i  niezwrócenie go (np. samochodu). Nieodpowiedzialne 
zachowanie, o którym mowa – utrata kontroli nad identyfikującym Cię do-
kumentem, zwłaszcza potwierdzającym Twoją tożsamość – naraża Cię na 
wykorzystanie Twojego wizerunku oraz innych danych osobowych w celu 
wyrządzenia Ci szkody majątkowej lub osobistej. Osoby, które przejmą 
taki dokument mogą, korzystając z Twojej tożsamości, zawrzeć w Twoim 
imieniu różnego rodzaju umowy, np. z zakresu usług telekomunikacyjnych, 
z dalszymi tego faktu obciążającymi Ciebie konsekwencjami.
Co do zasady nie powinieneś się godzić na kopiowanie Twojego dokumen-
tu tożsamości. Tylko w niektórych sytuacjach jest to wyjątkowo dopuszczal-
ne, gdy pozwalają na to przepisy. Gdy administrator domaga się kopii np. 
Twojego dowodu osobistego, poproś, aby wskazał Ci podstawę prawną, 
która nakłada na niego obowiązek takiego działania.
3. Nie podawaj danych przez telefon 
Unikaj przekazywania danych telefonicznie – szczególnie, gdy to nie Ty 
inicjujesz rozmowę, ale ktoś dzwoni do Ciebie. Udostępnianie danych na 
odległość obarczone jest ryzykiem, brakiem pewności co do tego, komu 
faktycznie dane są przekazane. Nie daj się zaskoczyć, sprowokować do 
udostępniania danych wbrew Twojej woli, dla nieznanych, niewyjaśnionych 
przez rozmówcę celów. Upewnij się, komu faktycznie udostępniasz dane 
w trakcie rozmowy telefonicznej, a jeżeli trzeba zweryfikuj kontakt, np. od-
dzwaniając i sprawdzając, czy dany numer i osoba faktycznie reprezentuje 
podmiot, na który się powołała.

Opracowano na podstawie: https://uodo.gov.pl
Katarzyna Tota-Leszczyńska
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W każdy wtorek i środę
w porcie Ekomarina 

04.08 - Kiler | godz. 21:00
05.08 - Narodziny Gwiazdy | godz. 21:00
11.08 - Nóż w wodzie | godz. 21:00
12.08 - Shrek | godz. 21:00
18.08 - Kingsajz | godz. 21:00
19.08 - Les Misérables: Nędznicy | godz. 21:00
25.08 - Niewinni czarodzieje | godz. 21:00
26.08 - Green Book | godz. 21:00

Milko Mazury MTB 2020 to największa 
impreza kolarska w Polsce północno-wschod-
niej. Wyścigi organizowane są od 2016 roku 
i na stałe wpisały się już do kalendarza naj-
ważniejszych w Polsce kolarskich wydarzeń 
sportowych organizowanych na Warmii i Ma-
zurach.

W ostatni weekend sierpnia odbędzie 
się piąty etap Milko Mazury MTB do Giżyc-
ka. Miasteczko sportowe oraz start i meta 
zawodów zlokalizowane zostaną w Twier-
dzy Boyen. Trasa wyścigu to runda o dłu-
gości 10 km z profilem rodem z rasowego 
cross country. Ciekawe singletrack’i prze-
platane będą krętymi duktami leśnymi po-
prowadzonymi po wzgórzach św. Brunona.  
Organizatorzy zadbali, aby każdy znalazł 
coś dla siebie: do wyboru są cztery dy-
stanse oraz bezpłatne wyścigi dla dzieci 
i młodzieży. Sobota dedykowana będzie 
adeptom szkółek kolarskich rywalizujących 
w Nickelodeon Race - Liga Szkółek Ko-
larskich oraz początkującym kolarzom, 
próbujących swoich sił na dystansie FUN.  
Niedziela to już wyścigi dla dorosłych PRO, 
EXPERT, HOBBY i rywalizacja najmniej-

Rowerowy koniec wakacji
szych pociech na rowerkach biegowych, 
czyli Łaciate Junior Strider Racing Cup.  
Dzięki zróżnicowaniu stopnia trudności i dłu-
gości tras do rywalizacji może zgłosić się 
dosłownie każdy: od amatorów kolarstwa 
górskiego, adeptów szkółek kolarskich, po 
członków zawodowych i amatorskich klubów.  
Milko Mazury MTB Etap 5 - Bitwa o Twierdzę 
Boyen nie będzie ostatnim rowerowym wyda-
rzeniem rozgrywanym w tym sezonie w po-
wiecie giżyckim. 19-20 września, w Wilkasach 
odbędzie się Finał Sezonu.

Tekst organizator 
Stowarzyszenie Luz Grupa

 

Program Milko Mazury MTB 
Etap 5- Bitwa o Twierdzę Boyen 

29 sierpnia / Sobota 
(wyścigi dla dzieci w wieku od 6 do 12 lat oraz 
początkujących dorosłych) 
10:00 - start wyścigu młodzik/młodziczka  (chłop-
cy i dziewczynki 13-14 lat) 
11:00 - start wyścigu żak/żaczka (chłopcy i dziew-
czynki 11-12 lat) 
11.45 - dekoracja w kategorii młodzik/młodziczka 
(dzieci) 
12.00 - dekoracja w kategorii żak/żaczka (dzieci) 
12:30 - start wyścigu wentylki (chłopcy i dziew-
czynki 9-10 lat) 
12:32 - start wyścigu skrzaty (chłopcy i dziew-
czynki 6-8 lat) 
13.00 - dekoracja w kategorii wentylki i skrzaty 
(dzieci) 
14:30 - start wyścigu na dystansie FUN 
16.00 - dekoracja kategorii FUN 

30 sierpnia / Niedziela 
(wyścigi dla zaawansowanych oraz wyścigi na 
rowerkach biegowych dla dzieci 1,5-5 lat) 
10:00 - start wyścigu na dystansie PRO 
10:15 - start wyścigu na dystansie EXPERT 
11:30-12:00 - wyścigi Łaciate Junior Strider Ma-
zury CUP (dzieci w wieku 1-5 lat) 
12:30 - dekoracja Łaciate Junior Strider Mazury CUP 
13.00 - dekoracja w kategorii PRO (dorośli) 
13.15 - dekoracja w kategorii EXPERT (dorośli) 
14:00 - start wyścigu na dystansie HOBBY (dorośli) 
16.00 - dekoracja w kategorii HOBBY (dorośli) 
Zgłoszenia: www.mazurymtb.pl 
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W tym roku Giżycki Szczypiorniak obchodzi swój Jubileusz. Do-
kładnie 30 lat temu Andrzej Paszkiewicz, jako trener i pasjonat 
tej dziedziny, wziął pod opiekę giżycką młodzież. Od przeszło trzech 
dekad społecznie trenuje kolejne pokolenia piłkarek i piłkarzy ręcznych, 
którzy niejednokrotnie kontynuują swoją karierę na wyższych szcze-
blach. Jest wychowawcą i trenerem ponad dwustu dziewcząt i chłop-
ców. Trudno zliczyć, ile przez te wszystkie lata odbyło się treningów i 
meczy nie tylko na szczeblu okręgowym, wojewódzkim, ale też ogólno-
polskim i międzynarodowym.

W tym roku w Giżycku organizowany będzie, już po raz siedemna-
sty, młodzieżowy turniej piłki ręcznej rangi międzynarodowej, którego 
pomysłodawcą i realizatorem jest trener Andrzej Paszkiewicz, a sam 
turniej organizowany jest pod patronatem Ministerstwa Sportu i Tury-
styki. Tegoroczny turniej odbędzie się w dniach 22-27 sierpnia.

Jubileusz 30-lecia pracy trenerskiej obchodzi też trener Andrzej 
Paszkiewicz, który w tym roku za ”zasługi dla Piłki Ręcznej” otrzymał 
Diamentową Odznakę. Serdecznie gratulujemy! Trenerowi Andrzejowi 
Paszkiewiczowi, a także zespołom MTS Giżycko, życzymy zdrowia, 
pomyślności i dalszych sukcesów.

Osiągnięcia Andrzeja Paszkiewicza

- Organizacja XVII edycji Mazurskiego Festiwalu Dziewcząt i Chłopców – największej imprezy sporto-
wej zarówno w Giżycku jak i w kraju dla młodzieży uprawiającej piłkę ręczną.
- Organizacja XX edycji Turnieju o Puchar Burmistrza.
- Organizacja Turnieju Andrzejkowego.
- Udział w ponad sześćdziesięciu turniejach krajowych i zagranicznych, w tym czterokrotnie w Świato-
wym Festiwalu Piłki Ręcznej Dronninglund Cup w Danii.

Trzydzieści lat i diamentowe podziękowanie

Andrzej Paszkiewicz i kolejne pokolenie wychowanków

Trzydzieści lat na parkiecie. Osiągnięcie godne Diamentowej Odznaki
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12 lipca 2020 roku zmarł Zbysław 
Zieliński, Instruktor Żeglarstwa, Instruk-
tor Sportu w Żeglarstwie, Jachtowy Sternik 
Morski, Wieloletni Prezes Polskiego Związ-
ku Żeglarzy Niepełnosprawnych.

„Wypłynął w samotny rejs, przeciera-
jąc dalsze, nieznane zakątki świata” takimi 
słowami pożegnał pasjonata żeglarstwa 
burmistrz Giżycka Wojciech Karol Iwasz-
kiewicz.

Przyjaciele i koledzy Zbysława Zieliń-
skiego dodają we wpisach: „Już nic nie bę-
dzie tak jak dawniej”.

Na wieczną
 wachtę

W sobotę (18 lipca) MAMRY zremisowały z 
drużyną z sąsiedniego powiatu – MRĄGOWIĄ 
Mrągowo 1-1. Był to ostatni mecz kontrolny 
okresu przygotowawczego do sezonu 2020/21.
Wrażenia po sobotnim meczu są pozytywne. 
Nie chodzi tu o wynik, ponieważ w meczach 
towarzyskich nie jest to najistotniejsze. Trzeba 
wziąć po uwagę przebieg meczu, który układał 
się różnie. W pierwszej połowie goście domino-
wali, co skończyło się bramką, natomiast druga 

Remis w ostatnim meczu sparingowym

Zrzutka na realizację sportowych marzeń

połowa należała do gospodarzy. Bramkę dla 
Mamr zdobył Mateusz Skonieczka.

Natomiast tydzień wcześniej (12 lipca) za-
wodnicy GKS MAMR zwyciężyli z występującą 
w IV lidze Tęczą Biskupiec  4-0 . Cały mecz to-
czył się pod dyktando drużyny z Giżycka. Bramki 
w tym meczu zdobyli Krystian Wiszniew-
ski – 1 i Paweł Dymiński – 3.

Tekst i zdjęcia ze strony 
mammrygizycko.pl

Mamry zremisowały z Mrągowią 1:1, a tydzień wcześniej pokonały Tęczę Biskupiec

Ogromny sukces to też ogromne wydatki. Zawodniczki UKS „Czwórka Giżycko” zwyciężyły w wojewódzkich eliminacjach w rozgrywkach 
minisiatkówki Kinder Joy of Moving.  Dwanaście dziewcząt w wieku od 10 do 12 lat wywalczyło prawo gry w Mistrzostwach Polski.

Ze względu na obecną sytuację epidemiczną zawodniczki czekają aż trzy wyjazdy, gdyż rozgrywki każdej kategorii odbywają się w innym 
terminie. To generuje ogromne koszty i bez zewnętrznego wsparcia będzie im bardzo ciężko. Zawodniczki i trenerzy proszą o finansową pomoc – 
każda złotówka się liczy. Wpłat dokonały już 23 osoby. Wsparcia można udzielić na: zrzutka.pl                              Fot.: archiwum drużyny

Mają szansę zawalczyć w Mistrzostwach Polski. Potrzebują wsparcia
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Komplet giżyckich Laserowców (21 zawodników) rywalizował w Rega-
tach LOTOS Nord CUP w Gdańsku (24-26.06). Na podium stanęli Julia 
Rogalska (pierwsza wśród kobiet U19 w klasie Laser Radial), Natalia 
Burczyńska (druga w klasyfikacji kobiet w klasie Laser 4.7) oraz Stani-
sław Konarzewski (drugi wśród mężczyzn U17 w klasie Laser Radial).

Pierwsza liga klasy Optimist (grupa A) wystartowała w Pucharze KS Za-
toka Pucka (20-22.06). Tu srebrny puchar wywalczył Mateusz Gigiele-
wicz.

Młodsza optimistyczna grupa (B) rywalizowała z kolei w dniach 27-28.06 
w Iławie. Na drugim miejscu podium Regat Pomarańczowych stanęła We-
ronika Grala.

Świetne starty podczas Regat LOTOS Nord CUP Gdańsk (3-5.07) mają 
za sobą również zawodnicy Giżyckiej Grupy Regatowej w klasie 420. Na dru-
gim miejscu zakończyli rywalizację mężczyzn Mikołaj Merkler i Kuba 
Kamiński.

Z kolei Maja Cituk stanęła na najwyższym podium regat o Puchar 
Prezydenta Miasta Gdańska w klasie BIC TECHNO 5.8.

W zakończonym 18 lipca na wodach Zatoki Puckiej Pucharze Polskiego 
Stowarzyszenia Klasy Laser trzecie miejsce w olimpijskiej klasie Laser Stan-
dard zdobył Stanisław Klimaszewski, a Julia Rogalska zajęła 
trzecie miejsce w klasyfikacji U19 kobiet w klasie Laser Radial.

W 2020 roku Sponsorem Giżyckiej Grupy Regatowej jest PKN ORLEN.

Pracowite tygodnie mają za sobą zawodnicy Giżyckiej Grupy Regatowej. W mocno opóźnionym tegorocznym 
sezonie z powodzeniem zaliczają swoje pierwsze, wspierane przez Miasto Giżycko sportowe starty.

GIŻYCKA GRUPA REGATOWA NA FALI

IX edycja ultramaratonu kolarskiego Pierścień Tysiąca Jezior 610 
km non-stop przeszła do historii. Zawody odbyły się na 610-kilometrowej 
pętli, prowadzącej przez tereny Warmii, Mazur oraz Podlasia. Zawodnicy 
startowali w 6-osobowych grupach w 5-minutowych odstępach czasu. 
Start techniczny pierwszej grupy uczestników odbył się równo o godzinie 
8:00 z miejscowości Świękitki, skąd zawodnicy mieli do pokonania 7 km 
do miejscowości Miłakowo gdzie odbył się start właściwy. Rywalizacja 
odbywała się w dwóch oddzielnych kategoriach: open i solo.

Na trasie przygotowano w sumie 9 punktów kontrolnych, na 
których zawodnicy mogli odpocząć i zaopatrzyć się w potrzebny 
prowiant. Jeden z nich zlokalizowano na stadionie miejskim w Giżycku, 
gdzie zawodnikami opiekowali się: Jerzy Gawarecki, prezes 
Towarzystwa Kolarskiego Masters Giżycko i Czesław Gudan, 
członek Towarzystwa.

Każdy z kolarzy rywalizujących na trasie Pierścienia Tysiąca Jezior 
został wyposażony w lokalizator GPS, wskazujący jego aktualną pozy-
cję na trasie. Umożliwiło to śledzenie położenia zawodników poprzez 
specjalny system monitoringu on-line.

Spośród przeszło 170 zawodników, którzy wyruszyli na trasę Pier-
ścienia Tysiąca Jezior do mety dotarła zdecydowana większość, bo aż 
158 uczestników. Najszybciej z 610-kilometrowym dystansem uporał 
się Paweł Pieczka, startujący w kategorii open oraz Paweł Mił-

Non stop ponad 600 kilometrów kowski jadący solo. Uzyskali oni czas 18 godzin 40 minut, ustana-
wiając tym samym nowy rekord trasy w obu kategoriach. Rywalizację 
kobiet z wynikiem 23 godzin i 40 minut zdominowała natomiast Syl-
wia Kowalska. Pierścień Tysiąca Jezior stanowił jedną z imprez 
wchodzących w skład Pucharu Polski w Ultramaratonach Kolarskich, 
a także kwalifikację do startu w kultowym już Bałtyk-Bieszczady Tour 
1008km non-stop, która odbędzie się za niespełna 6 tygodni.

Tekst i zdjęcia: Weronika Janik

Ultramaraton tylko dla wytrwałych


